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GAZETA LWOWSKA
WYCHODZI KAŻDEGO POWSZEDNIEGO DWA POPOŁUDNIU

Ceny „ranum eraty:
We Lwowie bez dorę

czenia do dotnu . . mies. zł. 2 -—, kwart. 6 '—
z dostawę do domu . mies. z ł.2 '4 3 , kwart. T —

Na prowincji z prze
syłką pocztową . ' . . mies. z ł.2 ‘4 0 , kwart. 7-—

Z a g ra n icą ................... mies. zł. 5-—. kwart. 1 5  —

Numer telefonu 
REDAKCJI 

I ADMINISTRACJI 
2 2 1 -1 7 .

Konto PKO Lwów 
5 0 4 .0 4 4 .

A DRES REDAKCJI I ADM INISTRACJI: 

LWÓW, UL. ZIMOROWICZA 13 I. » .

L i*ty należy frankować. — Reklam acje 
otwarte wolne od eptaty.

Rękopisów nadesłanych nie zwraca się.

C E N A
NUMERU

Ceny o g ło sz e ń ;
Za l wiersz milimetr. (6*/t cm. szer.) w z * y  .lycn ogM izeaiafl* 
g t , 23, w nadesłanem i w nekrologach gr. SJt :v kronice, rsper* 
mar. uział gospodarczy, paski w tekście gr. 70, pod nagłów
kiem na pierwszej stronie z ł. 1*—. Tabelaryczne o 90 arc. dro
żej, Za jedno słowo w droDnych ogłoszeniach gr. 13, kupno 
i s..rzedoź słowo gr. 12, matrymonialne, korespondenci* 
t rywatne słowo gr. 20, dis poszukujących pracy gr. I» 
Z zasrrzeźenierii miejsc 23 prc. Zag.a;>ioz.;i.; o Sfl ? rc ,  drożfj#

A k tu a ln e  p r e b le a y  
finan so w e - s c s n o d a ia e

PoiSeli.
W  dniu 10 b. m. odbyła się w W a r

szawie konferencja prasowa, na której 
p. nacz. Rakow ski z gabinetu ministra 
skarbu poinform ow ał zebranych o 
aktualnych problem ach finansow o-go* 
spodarczych Polski.

Pierwsze 4 miesiące roku budżeto* 
wego bieżącego zamknięte zostały nad 
wyżką w kwocie 1,8 m ilj. złotych. Cy* 
fra ta nabiera właściwego znaczenia 
wówczas, gdy zestawi się ją  z kwotą
105.8 milj. z}, deficytu w tym samym 
okresie (kw iecień—lipiec) r. ub. O sią
gnięcie równowagi budżetow ej uznać 
należy za objaw  wysoce dodatni na
szej sytuacji gospodarczej. Skończyło 
się przedewszystkiem tow arzyszące u- 
biegłym okresom  budżetowym  ustawi* 
czne poszukiwanie przez Skarb pań
stwa kredytu na rynku na pokryw a* 
nie niedoborów  skarbow ych.

Pod wpływem usilnie przestrzega* 
nych zarządzeń oszczędnościow ych 
wydatki budżetowe w pierwszym  
kwartale b. r. budżetowego zm niej
szyły się w porów naniu z r. ub. o 5,7 
procent, m ianow icie spadły z 554,4 
m ilj. zł. do 522,6 m ilj. zł., czyli o 31,8 
m ilj. zł .(przy porów naniu w ydatki 
r. ub. sprowadzone zostały do układu 
budżetu tegorocznego). W  lipcu r. b. 
Wydatki m niejsze są od 1 lipca r. ub. 
również o 5,7 preo., gdyż spadły z
187.8 milj. (w  lipcu 1935) do 177,1 
milj. zł. (w  lipcu b. r.)

Rów now aga budżetowa jest jednak 
niety lko dziełem polityki oszczędno
ściow ej. Pracuje na n ią również pe
wien zaznaczający się w ostatnich mie* 
siącach w zrost dochodów  skarbo
wych, oparty o w zrasrający dochód 
społeczny. Chodzi tu nietylko o ten 
wzrost dochodu, który  jest następ* 
stwem w prowadzenia specjalnego po
datku od uposażeń oraz dokonanych 
zmian w podatku dochodow ym . R ów 
nież n iektóre inne, niepodwyższone, a 
naw et w skali obniżone podatki, po
czynają w ykazyw ać tendencję zwyżko 
wą, co jes t bardzo charakterystycznym  
w skaźnikiem  popraw y sytuacji ogól
nej, Tendencja ta przejawiać się poczę* 
ła pod koniec pierwszego kw artału 
obecnego ro k u  budżetow ego, a w  mie
siącu lipcu w ystąpiła zupełnie wyraź* 
nie. W  pierwszym kw artale bieżącego 
roku budżetowego ogólne dochody 
budżetow e w yniosły 523,7 m ilj. zł. w 
porów naniu z 474,1 m ilj. zł. w pływów 
w tym  samym kwartale r. ub. W  ogól* 
nym  bilansie w pływ y w pierwszym 
kw artale w porów naniu z rokiem  ub. 
zw iększyły się o 49,6 m ilj. zł.

W  tym  orkesie w pływ y z podatklów 
pośrednich najbardziej charakterysty
czne dla oceny sytuacji w ykazują je 
szcze w zrost stosunkow o nieznaczny, 
w yrażający się kwotą przeszło 1 miljG- 
na zł.

O braz ten zmienia się dość zasadni* 
czo w m iesiącu lipcu. W  tym  miesiącu 
w porów naniu z lipcem r. ub. w płaty 
m onopolów  i przedsiębiorstw , które 
rozkładają się zazwyczaj nierów no
m iernie, są m niejsze na o k o ło  7,9 mili. 
zł., natom iast mamy już w yraźny 
wzrost w podatkach pośrednich i bez* j 
pośrednich. W  w ydatkach pośrednich i 
wpływy w zrosły o 16,859 tys. zł. do i 
22.246 tys. zł., a więc o 32 proc. W  j 
podatkach bezpośrednich w ystępuje j 
już w zrost wpływów z * podatku od 
nieruchom ości oraz zwiększenie o 
przeszło 1,4 m ilj. zł. wpływu z poda*

Gen. Gamelin w yjechał
do Warszawy.

Paryż. 11. 8. (P A T .)  W czora j wieczo 
rem gen. G am elin, szef sztabu general
nego i wiceprzewodniczący najwyższej 
rady w ojennej, od jechał do W arszaw y 
w tow arzystw ie dwóch oficerów .

N a dworcu żegnali odjeżdżającego 
charge d‘affaires am basady R . P. w P a 
ryżu radca Frankow ski, zast. attache 
w ojskow ego m jr. Łow czow ski, kpt. 
Kurczewski, oraz szereg wyższych ofi* 
cerów francuskich.

* *  *

Pobyt gen. G am elin w Polsce o b li
czony jest na 5 dni, tak, iż weźmie on 
udział w święcie żołnierza polskiego, 
przypadającem  w 16*tą rocznicę zwy
cięstwa roku  1920, a obchodzonem  w 
dniu 15 sierpnia.

Gen. G am elin przybędzie w prost z 
Paryża do W arszaw y i po złożeniu 
oficjalnych  w izyt zwiedzi głów ne o* 
środki w ojskow e w stolicy, ja k  nasze 
form acje lotnicze, kaw alery jskie itd. 
Przewidziane są również w yjazdy gen. 
Gam elin do najw ażniejszych ośrod
ków  w yszkolenia w o jsk a  polskiego w 
szeregu garnizonów.

O statni dzień pobytu  w Polsce spę
dzi gen. G am elin w Krakow ie, b y  u 
trum ny Marszałkla Piłsudskiego w

grobach królew skich na W aw elu  zło
żyć hołd w imieniu arm ji francuskiej.

Oczywiście przyjazd generała Game 
lin do Polski czyni aktualną wizytę na 
szej siły zbro jnej we Francji.

D ata ewentualnej rew izyty gen. 
Śm igłcgo*Rydza we Francji nie jest 
jeszcze ustalona.

W  kołach politycznych utrzym ują, 
że w yjazd W odza Naczelnego do 
Francji m ógłby nastąpić już na jesieni. 
W  tym w ypadku rewizyta Naczelnego 
W odza m ogłaby przypaść na okres 
jesiennych manewrów arm ji francu
skiej.

* *  *

G enerał G am elin — najstarszy w tej 
chwili rangą oficer arm ji francuskiej 
w czynnej służbie — zajm uje dwa sta
now iska: szefa Sztabu G eneralnego i 
drugiego zastępcy przew odniczącego 
N ajw yższej R ady W o jsk o w ej.

W edług ustroju  armjii francuskiej 
tytuł szefa Sztabu Gener. odpowiada 
stanowisklu naszego G eneralnego In* 
spektora A rm ji. W e  F ran cji bowiem 
szef Sztabu G eneralnego jest przewi* 
dziany na naczelnego wodza w czasie 
'a >jny, tak  ja k  nasz G eneralny Inspe
ktor S ił Z brojnych .

N a stopie pokojow ej natom iast waż

niejsze jest drugie stanow isko, jak ie  
zajm uje gen. Gam elin. Przew odniczą
cy z urzędu N ajw yższej R ady W o jsk o  
wej jest Prezydent R epubliki, pierw* 
szym zastępcą każdoczesny m inister 
w ojny. Są to dwa czynniki zmienne, 
zależne od zmian w konfiguracji rządo 
wej i parlam entarnej. N atom iast drugi 
zastępca przewodniczącego N ajw yższej 
R ady reprezentuje czynnik stały, nieza 
leżny od zmian w rządzie. Reprezen
tu je też i element fachow y i skupia 
właściwie w sobie w czasie pokoju  ro
lę decydującą.

N A S I U C Z N IO W IE  W  F IN L A N D JI.

H elsinki. 11 V III . (P A T .) W  szkole szy* 
bownictwa w Jem ijervi koło Tampere od* 
były sic pokazowe loty szubowcow c wo
bec marszałka M cnnerhcim a, ministra obro 
ny Oksala i kilku tysięcznych tłumów. D e
monstrowano wykonane w Finlandji szy* 
bowce modelu niemieckiego „Gruenau" i 
„Gruenau B a b y “ oraz szybowce modelu 
polskiego „K om ar" i ,,W rona". W iększość 
instruktorów fińskiego szybownictwa otrzy 
mało wyszkolenie w Polsce.

S K A Z A N IE  Z A B Ó JC Y  P Y R . G O S IE W - 
S K IE G O .

W arszawa. 11 V III . (P A T .) A leksy Szy* 
mik, zabójca zastępcy naczelnego dyrekto
ra zakładu ubezpieczeń społecznych w 
W arszawie śp. dr. W iktora Gosiew skiego, 
został skazany na mocy wyroku sądu okrę 

| gcw ego w W arszawie z dn. 10 bm. na bez« 
terminowe ciężkie więzienie z  pozbaw ie
niem praw.

tklu przemysłowego. T u taj należy pod
kreślić, że zw iększone w pływ y z poda 
tków  bezpośrednich towarzyszące po
prawie obrotów  i dochodów , przycho
dzą do kas skarbow ych zazwyczaj z 
pewnem opóźnieniem . Zw iększenie 
obrotów  widoczne w obecnych mie* 
siącach, będzie miało swe najpow aż
niejsze znaczenie dla wpływów skar* 
bow ych z tych podatków  dopiero w 
przyszłym roku.

T e pomyślne objaw y mie oznaczają 
oczywiście, aby można w czemikol* 
wiek osłabić dotychczasow ą politykę 
oszczędności budżetow ych. Budżet mu 
si być i nadal zrów now ażony, a w ięc 
musi być w ykonyw any ,z pogłębia ją- 
cem się poczuciem oszczędności.

Pod tern hasłem  ustalany jes t mowy 
budżet na r. 1937/38. OWazało się, że 
trzeba bądź to  urealnić w budżecie 
n iektóre w pływ y, a więc pom niejszyć 
je , bądź też podwyższyć n iektóre w y
datki, które zostały zaprelim inowane 
zbyt nisko i utrzym anie ich na tym 
niskim  poziom ie by łoby  szkodą spo
łeczną. N ow y budżet, podobnie jak  
obecnie, będzie zrów now ażony. Prace 
nad nowym  budżetem zostały już w r. 
b. przyspieszone i trw ają ju ż  od szere* 
gu tygodni.

W  parze z temi pracam i budżeto- 
wemi idzie akcja m inisterstwa skarbu, 
zm ierzająca do ułożenia w łaściwych 
stosunków  m iędzy urzędami skarbo* 
wymi a płatnikam i podatków . M in i
sterstwo czuwa nad tern, aby tępić 
wszelkie w ybujałości lokalne w poli* 
tyce skarbow o-podatkow ej, z drugiej 
zaś strony musi przestrzegać również 
zasady jednakow ego traktow ania 
w szystkich płatników.

M inisterstw o skarbu zw róciło m. in. 
uwagę na zagadnienie w ykonania u- 
stawy o przejm ow aniu ziemi za zale
głe nleżności skarbow e. Tak w iadom o, 
w dążeniu do uregulow ania problem u 
zaległości podatkow ych: państwowych 
i sam orządowych, oraz należności z 
tytu łu  udzielanych przez państw o po* 
życzek, w ydane zostało m. in. rozpo

rządzenie Prezydenta Rzeczypospolitej 
z dnia 28 października 1933 r. o przej* 
mowaniu na w łasność państwa grun
tów za n iektóre należności pieniężne. 
N a m ocy tego rozporządzenia za zale* 
gające przed dniem 1 stycznia 1933 r. 
należności podatkow e — skarbow e i 
samorządowe, należności z tytułu  po
życzek udzielonych przez państwo, 
lub państwow e instytucie kredytow e, 
oraz z tytułu zaległych składek na 
rzecz instytucyj ubezpieczeń społecz
nych —■ może by ć część, a w niektó
rych w ypadkach nawet całych grun* 
tów przejęta przez państwo. Postano
wienia tego rozporządzenia dotyczyły 
nieruchom ości ziem skich o  obszarze 
ponad 200 ha oraz gruntów  niezabudo 
wanych, położonych bądź w grani* 
cach miast, bądź w sferze ich intere
sów m ieszkaniow ych. Przejęoie gsun* 
tów przez państwo nastąpić m ogło na 
wniosek' dyrektora Izby skarbow ej 
lub instytucji w ierzycielskiej po u- 
przedniem oszacowaniu przez specjal
nie w tym  celu pow oływ ane kom isje. 
Rozporządzenie to prawie zupełnie 
dotychczas nie wyzyskane, zostało o- 
statmio znowelizowane ustawą z dnia 
14 lipca b. r. U staw a ta wprowadziła 
do rozporządzenia szereg zasadni* 
czycih zmian, um ożliw iających w yko
rzystanie jego postanow ień w  znacznie 
szerszym zakresie. Przedewszystkiem  
rozciągnięto m oc obow iązującą rozpo* 
rządzenia również na gospodarstw a 
średnie o obszarze poniżej 200 ha, lecz 
ponad 50 ha, a ponadto przesunięto 
termin pow stania zaległośoi, upraw
niających do w ystąpienia o przejęcie 
gruntów  na dzień 1 stycznia 1936 r. Po 
zatem Rada m inistrów  upoważniona 
została do dalszego — w miarę potrze 
by  — przesuwania.

Celem  należytego w yzyskania upra* 
wnień, zawartych w1 znowelizowanem w 

ten sposób rozporządzeniu, oraz dąże
niu do ściągnięcia m ożliwie najw ię
kszej kw oty zaległości podatkow ych, 
M inisterstw o skarbu wydało ostatnio 
okólnik , w kltórym poleca władzom

skarbow ym  przystąpienie do opraco
wania odpowiednich w niosków . W  
m yśl tego okólnika, postępow anie o 
przejecię gruntów  w inno być wszczęte 
przedewszystkiem  w stosunku do płat 
n ików  jaw nej złej w oli oraz tych, któ* 
rych należności zaległe przekraczają 
conajm niej trzykrotnie dokonane dla 
nich na r. 1935/36 wym iary, a Wtórzy 
jednocześnie zalegają z opłatą bieżą
cych należności podatkow ych.

W śró d  innych zagadnień, nad  k tóre 
mi m inisterstw o pracuje, podkreślić 
należy przygotow anie czteroletniego 
planu inw estycyjnego oraz w i ego ra* 
mach — szczegółow ego planu na rok  
1937. Prace te prow adzone są niezależ
nie od wzm ożonego tem pa prac nad 
w ykonyw aniem  planu tegorocznego.

W idocznym  rezultatem  tegorocznej 
ak cji ro b ó t publicznyeh i inw estycyj 
jest zm niejszenie się stanu zarejestro* 
wanego bezrobocia o około  210 tys. w 
porów naniu z m aksym alną cyfrą zare
jestrow anych bezrobotnych w począ
tkach  m arca b. r. Rów nież w porów 
naniu z rokiem  ubiegłym  bezrobocie 
na 1 sierpnia zm niejszyło się.

C o  się tyczy now ego planu inwesty* 
cy jnego, to  na podstaw ie opracow a
nych już m aterjałów  przez poszczegól* 
ne m inisterstwa sporządzone będą 
szczegółowe w ykazy ro b ó t projektow a 
nych w każdym  z resortów . Po otrzy
maniu tych m aterjałów  K om itet ekono 
m iczny ustali ogólny plan, harm oni* 
żując z sobą poszczególne p ro jek to 
wane inw estycje. Przy opracow ywaniu 
tego planu ma by ć położony nacisk 
na inw estycje w ścisłem  tego słow a 
znaczeniu, k tóre wzmacniać bedą pry
watne życie gospodarcze i stwarzać 
podstaw ę dla trwałego zatrudniania 
bezrobotnych.

Poniew aż sfinansow anie czteroletnie 
go planu inw estycyjnego należeć bę* 
dzie do zadań M inisterstw a skarbu, w  
m inisterstwie tern — w ram ach gabine 
tu  m inistra — scentralizow ane zostały 
prace przygotowawcze nad ustaleniem 
tego planu.
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wiadomości bieżące, j w  gfisipanji sytuacja im ian.
W t o r e x

11
s ie rp n ia  19 3 6

Zuzanny p.
J u t r o :  Klary p. 

Wschód słońca 4-12
Zachód „ 19'09

T E A T R  W IE L K I.
W torek godz. 20 „Pani prezesowa". 
Środa godz. 20 „Pani prezesowa". 
Czw artek godz. 20 „Pani prezesowa". 
Piątek godz. 20 „Pani prezesowa".

T E A T R  R O Z M A IT O Ś C I.
N ieczynny.

T E A T R  C O L O S S E U M :
Gościnne występy źly Jow s.cego Tcairu

parodia
Lit.-A rt. „ Iro itc" :

W torek  11. 8. g. 8.15 
K ałb“.

Środa 12. 8. g. 8.45 „Josie  -K ałb“. 
Czwartek 13. 8. g. S.45 „Jos.e K ałb . 
Piątek 14- S. g. 8.45 .Jo s ie  K ałb".

,] osie

K IN O T E A T R Y :
A P O L L O : „Książe W oroncew " z B ry g i; : 

da Heim.
C A S IN O : „Kidnaperzy" i „W eź serce

tne..." lt '
C H IM E R A ; „M iłość dla początkujących" .
K O P E R N IK : „A dieu" i „M ali bohatc- ,

rc\vie“. i
M A R Y S IE Ń K A : „A dicu“ i „M ali bona- ; 

tcrow ic".
M U Z A  nieczynny.
P A Ł A C E : „A rcyiokaj" ■ „Ręce na stole". I
P A N : „Kocham  wszystkie kobiety". :
R A J : „F. P. 1 nie odpowiada".
S T Y L O W Y : „Bez nazwiska".
Ś W IT : „Coraz w yżej" i „Co może Pa

ryż".
T O N : „Senorita w masce" i ,,Światło w 

ciem ności".
U C IE C H A : „G los skazańca". .

F O T O P L A S T IK O N . pl. M ariacki 5 .: -
„B aw arja". I

— Teatr W ielki. — Dziś we wtorek, 
dnia 31 sierpnia o godzinie S-mcj wieczo- i 
rem premiera świetnej komedii Henrwąuin':
i Vebcr.i ..Prnl Prezesowa" W7 rolach głó
wnych wystąpią p.p.: Bohdańska, R ip en ió ; : 
w na, NiczewsUa. W ilińska oraz pp. Pośttie- i 
łow ski, Przystawski, Szpiganowicz. W ięc- : 
kowski, Kański, Berski, Lcliwa, M achalski, j 
Jaśkiew icz. Reżyseria K. Tatarkiew icza.

— Teatr Rozm aitości nieczynny.
— U w agal D yrekcja Teatrów  M iej

skich podaje do wiadomości Szanow nej ; 
Publiczności, że z nastaniem nowego sezo; 
nu (od 11 sierpnia b. r.) nabyw ający bilety ; 
wcześnie1 w kasach przedsprzedaży, korzy- : 
stają z 5-procentow ej obniżki.

— Nowe zniżki do Teatrów  Miejskich. ; 
D yrekcja Teatrów  M iejskich zawiadamia, j 
iż nowe zniżki dla Związków, Stowarzy- f 
szeń, O rganizacji dtp. są do nabycia w S e ; I 
krctarjadie Teatru W ielkiego. j

i

K O M U N IK A TY .'irr — ■ ■
— Izba przemy słow odi audio wa kom uni- ; 

lu je , że przyjm uje podania o pozw olenie , 
przywozu tow arów  zakazanych ma w rze
sień — październik b r. Termin składania 
podań upływa 20 bm.

— Anegdoty z życia Franciszka Smolki, i 
Szereg anegdot z życia Franciszka Sm olki, j 
postaci głęboko zrośniętej z historją b. Ga- i 
licji i z terenem starego Lwowa, opowie j 
radjiosłuchaczoim znany dziennikarz i pu ; j 
blicysta dr. W ładysław  Filar w środę o i 
gedz. 17.50.

KROM łKA M IE JSK A .

G odziny przyjęć interesentów w M agi
stracie. W  myśl okólnika pr-czesa Rady M i; 
lustrów z dnia 22 lipca b r. p. wiceprezydent 
dr. W eryński zarządził, aby w- urzędach 
m iejskich, w zakładach, przedsiębiorstwach
i instytucjach miejskich oraz we wszelkich 
biurach przyjm ow ano interesentów  od g.ó- 
dziny 10— 12. Zarządzenie niniejsze nic 
odnosi się do tych urzędów i biur, w k tó ; 
rvch godziny urzędowe dla stron stosow a
ne były dotąd w szerszych ramach np. od 
9;tei do 13-tej, jak  w kasach wpłat, proto; 
kolach podawczych itp.

Zmiany personalne w policji na terenie 
województwa lwowskiego. Postanow ione 
zostały następujące zmiany personalne w 
policyjnym  korpusie oficerskim na terenie 
województwa lwowskiego. Ze Lwowa z 
Kom endy w ojew ódzkiej PP. przeniesieni 
zostali: nadkom isarz W ysocki do Kom en
dy w ojew ódzkiej w  Tarnop olu , nadkom i; 
sarz Frankiew icz do Kom endy w ojew ódz
kiej warszaw skiej, kom isarz D ugiello do 
Kom endy w ojew ódzkiej w Tarnopolu. — 
D otychczasow y kom endant powiatowy p o ; 
lścji w D rohobyczu nadkom isarz W indak, 
przeniesiony został do Kom endy w.ojewódz 
k ie j wc Lwowie, kom endant powiatowy w 
Samborze nadkomisarz Radwański przenie
siony został do K om endy w ojew ódzkiej 
we Lwowie. M ianow ani zostali: kom endan; 
tern powiatowym w Sam borze nadkom isarz 
Fabiański, kom endantem powiatowym w 
D rohobyczu nadkom isarz K ołaciński b. k o 
mendant m. Lwowa. D o Kom endy w oje; 
wódzkiej we Lwowie przechodzi ze służby 
w Poznaniu nadkom isarz Topolnicki.

Zderzenie się tramwaju z wozem piekar
skim. W czoraj wóz tram w ajow y nr. „1“ ja ;  
dąc z dworca w kierunku miasta przez ul.
L. Sapiehy, zderzył się z wozem piekarskim 
krrny „Zorza" powożonym przez woźnicę 
W asyla Zmy.ja. W skutek zderzenia w wozie 
tramwajowym została wybita szyba.

Paryż. 11. 8. (P A T .)  M adryt, Sewilla 
i Burgos w ym ieniają sprzeczne kom u; 
nikaty o sukcesach, odniesionych rze; 
kom o przez każdą ze stron walczą
cych.. Tym czasem  sytuacja na frontach 
pozostaje w dalszym ciągu b e : wię
kszych zmian. Ja k  się okazuje, Bada- 
joz, jest jeszcze w posiadaniu w ojsk 
rządowych, które na kilku odcinkach 
przeszły do efenzyw y. N iew iadom o je 
szcze, czy dzieje się to naskutek wzmo 
cnienia sił rządu m adryckiego, czy tez 
są to ostatnie posunięcia przed ostate; 
cz-nem wyczerpaniem wszystkich zaso
bów zarówno ludzkich, jak  m aterjało- 
wych.

Ekspedycja w ojsk  rządowych na 
wyspy balearskie, ja k  dotychczas, po; 
w iodła się. O peracje zarówno powstań 
ców, jak  i w ojsk  rządowych w  G u a; 
darrama mają charakter lokalnych u- 
tarczek. Zapow iedź wysadzenia de
santu w ojsk  rządowych w Algesiras, 
celem odcięcia gen. Franco od bazy 
m arokańskiej, dotychczas się nie po
twierdziła. Rów nież brak  bliższych 
in fcn n acy j -o przygotow aniach, do o»

.Barcelona. 11. 8. (P A T .)  Sąd w ojen; 
n y  nad generałem G od ed ‘em ii Bur- 
riePem odbędzie się ju tro  na pokładzie 
parowca „U ruguay", gdzie obaj gene
rałowie są uwięzieni. G d yby zapadł 
Wyrok śmierci, egzekucja odbędzie się 
nazajutrz o świcie na placu ćwNzeń 
w ojskow ych Larota.

Barcelona. 11. 8. (P A T .) Liczba egze 
k ucji dokonanych przez czynniki lewi 
cowe na przeciwnikach politycznych 
Wyniosła w ubiegłym  tygodniu 300. 
O bliczenia tego dokonano na zasadzie 
dziennego w ykazu zwłok, składanych 
w kostnicach poszczególnych szpitali.

Stale nadchodzą duże transporty ran 
nych z frontu aragońskiego

D ow ódca b ry ty jsk ie j floty  śródziem 
nom orskiej, admirał D udley Pound, 
przybył do Barcelony na . okręcie 
„Q ueen Elisabeth". A dm irał złożył wi 
zytę prezydentow i Com panysow i i był 
rewizytowany przez premiera C asa; 
novasa.

Z niknęły  z obiegu srebrne monety 
5-pesetowe, co wytwarza ogromne tru

fensywy gen. Franco na M adryt. N a 
froncie N avarry i G uipozcoa panował 
ostatnio względny spokój.

W  M A D R Y C IE  S T R Z E L A N IN A .

W aszyngton. 11. 8. (P A T .)  D eparta 
ment stanu otrzym ał od charge d‘affai- 
res Stanów  Z jednoczonych w M adry
cie depeszę, że sytuacja stała się groź;

| na. W  pobliżu ambasady słychać czę; 
j ste strzały. O koło  20 obyw ateli amery 
j kańskich ma skorzystać z ostatniej o- 
| kazji i odpłynąć z W alen cji na pokła- 
; dzie krążow nika „Q uinecy“.

P O JE D Y N E K  A R T Y L E R JI.

Barcelona. 11. 8. (P A T ). Specjalny 
korespondent H ayasa na froncie ara
gońskim  podaje, że w czoraj z samego 
rana na wschód od Hu.esca pod M onte 
A ragon, rozpoczął się pojedynek ar ty; 
Jcrji, k tóry  trwał 7 godzin. Pow stańcy 
odnieść mieli poważne straty, uato- 
m ias w ojskom  rządowym udało się po 
sunąć aż do m iejscow ości I.oporzano, 
na północ od A lbero A l t  o.

dności w handlu. W ydano surowe za
rządzenia przeciwko tezauryzacji b ilo ; 
nu srebrnego. W ładze opublikow ały 
pozatem rozporządzenie, ograniczające 
używalność sam ochodów  przez różne 
kom itety i członków  „m ilicji ludow ej" 
ze względu na konieczność oszczędza; 
nia paliwa. Fabryka sam ochodów w 
Barcelonie została ob jęta przez robot
ników i w yrabia sam ochody pancerne. 
Dziś ukazały się na mieście pierwsze 
auta, które natychm iast wyruszyły na 
front aragoński.

i Barcelona. 11. 8. (P A T .)  , O brońcą 
! generałów  G oded i Burriel, którzy 
| staną dziś przed sądem w ojennym , jest 
j m ajor sztabu gen. A ntonio A ym et M a 
| rece, będący rów noześnie adwokatem, 
j W  swej mowiie obrończej ma on bro- 
j nić tezy, że oskarżeni generałow ie nie 

mogą b y ć  uważani za przywódców po 
wstania, dziełali oni w Barcelonie ty l; 
ko przez delegatów a wym ierzona ka
rat sięgać w inna od 6— 12 lat w ięzie
nia.

Ś w ię to  Żo łn ie rza  Polskiego
W  gabinecie .p. wiceprezydenta dr. W e; 

ryńskiego odbyła się dziś konferencja z 
przedstawicielami władz cywilnych, w o j
skow ych, orgamizacyj i związków w spra; 
wie obchodu święta żołnierza polskiego w 
dniu 15,jgo bm.

N a konferencji tej om ów iono w głów 
nych zarysach program obchodu, który o d 
będzie się przy współudziale władz cyw il; 
nych i w ojskow ych, organizacyj i szero
kich sfer społeczeństwa. I tak : wieczorem 
w dniu 14 bm. odbędzie się capstrzyk o r; 
kiestr w ojskow ych na pl. św. Ducha. W  
sobotę dnia 15,go bm. o godzinie 10-tcj 
rano odbędzie się wojskowa msza połowa 
na ul. Pełczyńskiej z udziałem wiadz cy
wilnych oraz ludności cyw ilnej. O godzinie 
11.20 odbędzie się defilada na pl. Halickim 
oddziałów w ojskow ych, PW . i organizacyj. 
Po południu dnia tego odbędzie się z a ba ; 
wa ludowa na pl. Targów  W schodnich i 
polance pod kopcem z udziałem żołnierzy.

Przekonywująca odezw a
Metaxasa.

A teny. 11. 8. (P A T .)  Premier M eta; 
xas w ygłosił w poniedziałek wieczo
rem przemówienie przez rad jo, w któ- 
rem pow iedział m. in .: „W  dniu 4-go 
sierpnia uratow ał was król, swym po; 
stępikiem od wpadnięcia w przepaść, 
na której krawędzi już znajdow aliście 
się. Przyjm ujem y pełną odpow iedział; 
ność za nasze postępow anie. W o ln o 
ści waszej nie straciliście. C zy nie od
czuwacie odciążenia? C hodzi w tym 
Wypadku o podw ójne odciążenie, z je ; 
dnej strony  od ty ran ji żyw iołów  wy
w rotow ych, z drugiej zaś od tyranji 
stronnictw, które te dwa czynniki ogra

niczały waszą w olność. T y lk o  ci, k tó 
rzy korzystali z bezkarności do popeł
niania nadużyć, stracili do tego spo; 
sobność nazawsze. Przygotujm y się 
wszyscy do niezbędnych ofiar, przed; 
k ładając dobro całego narodu nad o- 
sobiste interesy. Zapew nijm y naszej 
ojczyźnie porządek, spokój d pracę o- 
raz szczęśliwszą przyszłość i now y roz 
kwit greckiej kultury. U fn i w pom y; 
ślny w ynik, zdecydowani; jesteśmy do
prowadzić nasze dzieło do końca. K a
żdy opór zgnieciemy w zarodk(u, pe
wni, że możemy liczyć na waszą nie; 
ograniczoną pom oc".

Obszerny memoriał w sprawie postulatów 
Lwowa.

Zarząd m. Lwowa w ystosow ał do 
poszczególnych ministerstw i władz 
centralnych w W arszaw ie obszerny 
m em orjał w sprawie .postulatów m. 
Lwowa. D o m em orjału tego dołączo; 
no szereg załączników  z zamierzenia; 
mi i  planami rozbudow y miasta oraz 
zakładów  i instytucyj użyteczności pu 
blicznej. M em orjał ten podpisany 
przez wiceprez. dr. W eryńskiego, peł
niącego obow iązki prezydenta miasta 
w zastępstwie nieobecnego prezydenta 
dr. O strow skiego. M em oriał wysłano 
pod następującem i adresam i:

P. prem jer Felic jan  Sław oi-Skład- 
kow ski, wiceprem jer i m inister skarbu 
inż, Eugenjusz K w iatkow ski, dalej p. 
M inister komunikacji, M in ister przem y; 
słu i  handlu, M inister W . R . i O . P., 
M inister rolnictw a i reform  rolnych, 
M inister op ieki społecznej, M inister 
M ik oła j D olanow ski, prezes Funduszu

Pracy, gen. M alinow ski prezes Fundu; 
szu Inw estycyjnego, gen. inż. Litw ino- 
wicz, II. W icem inister spraw w o jsk o
wych, M inister spraw w ojskow ych, 
p. H enryk  Kaw ecki, podsekretarz sta; 
nu w M in. Spraw W e w n , p. W ład y ; 
sław K orsak, podsekretarz stanu w 
M in. Spraw  W ew n., p. w ojew oda Beli 
na-Braźm ow ski, p. K u rator Okręgu 
Szkolnego lwowskiego, D ow ódca O, 
K. V I., D yrektor Izby  Przem .-H andl. 
we Lwowie i D yrektor K ołeji Państw, 
we Lwowie.

mkąmmomil

P O Z N A Ń  D A Ł  100.0C0 N A  F .O .N .

Poznań, l l .  8. (P A T .)  M agistrat m.
Poznania uchwalił w dniu dzis ejszym 
r.a swem posiedzeniu, przekazując jako 
dar na Fundusz O brony N arodow ej 
kwotę i 00.000 źl. Po w ybraniu nowej 
Rady m iejskiej, M agistrat m. Poznania 
przedstawił wniosek o podwyższenie 
tej kwoty.

N O W A  L IN  JA  O K R Ę T O W A .

G dynia. U  V III . (P A T .) Do urzędu m or; 
skibsa zgłoszona została przez Polską agen 
cję morską nowa linia okrętow a, utrzymu
jąca regularną kom unikację w 'odstępach 
2-ty godty: owych między Gdynią. G dań; 
skicm i Kopenhagą. N a odcinku tym kur; 
sować będzie polski motorowiec „Pionier 
l “ , należący do towarzystwa okrętowego 
„Pionier" " w Gdyni. N ajbliższe odjazdy 
statku z Gdyni przewidziane są w następu
jących term inach: 12 sierpnia, 26 sierpnia, 
9 i 23 września.

45 MIŁT. P E S O S  P R Z E P Ł Y N Ę Ł O  
D O  F R A N C JI.

H endaye. 11 V III . (P A T .) B iu ro  praso
we narodow ego komitetu ob ro n y  w Burgos 
donosi, żc dyrektor banku Hiszpanj.i, M i; 
kolai d 'O lver ustąpi! nie chcąc ponosić 
dalszej •odpowiedzialności za bez.planową 
gospodarkę banku, spowodowaną nicuzasa 
dnionemi wymaganiami rządu madryckie
go. W  ostatnich 14 dniach w ysiano samo; 
lotami do Paryża 45 ,miljon,ów złotych pe; 
setów, rzekomo w celach rozrachunko
wych, w istocie zaś z przeznaczeniem na 
zakup broni.

N astępcą d 'O lvera został bankier Cara- 
biias, który od. dłuższego czasu utrzym y; 
wał bliskie stosunki z przywódcą socjali
stów Prieta.

K O N IE C Z N O ŚĆ  E M IG R A C JI  Ż Y D Ó W .

Genew a. 11 V III . (P A T .) O brady świat.0; 
wego kongresu żydowskiego w Genewie 
toczyły się dziś w dalszym ciągu. Po prze
mówieniach powitalnych w ygłoszono szereg 
referatów. M. in . przem awiali’: Goldman 
(G enew a), Lestchynsky (A m eryka). R efe ; 
raty poświęcone b y ły  omówieniu sytuacji 
żydów w poszczególnych krajach. M ów cy 
w szczególnie pesymistycznych barwach 
odmalowali położenie żydów w Europie 
środkow ej i w schodniej. Delegat żydów 
polskich Tartakow er, w ygłosił dłuższy .re
ferat na temat konieczności stworzenia o ; 
środków emigracyjnych dla żydów.

Tow arzystw o  Kredytow e 
Ziem skie w e Lw o w ie  

u i. Kopernika i. 4 .
N a podstawie rozporządzenia Prezydenta 

Rzeczypospolitej z dnia 24/10 1934 r. o 
konw ersji i uporządkow aniu długów ro ln i
czych Dz. U . R. P. N r. 94 poz. 841 znowe
lizow anego dekretem Prezydenta Rzeczy
pospolitej z dnia 30 września 1935 r. Dz. 
U . R . P. N r. 71 poz. 449, ogłoszonego jako 
tekst jednolity Dz. U. R . P. N r. 5 z r. 1936 
poz. 59 rozporządzenia M inistra Skarbu z 
dnia 3/4 1935 r. o oznaczeniu instytucyj 
kredytu długoterm inow ego, uprawnionych 
do dokonywania konw ersji Dz. U. R. P. 
N r. 26 poz. 196 i reskryptu M inistra SkaT- 
bu z dnia 8/6 1936 r. N r. D . LI. 11213/3/36.

TOW ARZYSTW O KREDYTOW E  
ZIEMSKIE W E LW OW IE

o g ł a s z a
że przystępuje do udzielania hipotecznych 
pożyczek konw ersyjnych na spłatę zadłu
żenia rolniczego zgodnie z  w yżej pow oła
nymi przepisami i że ogłoszenia o mają
cych nastąpić aktach konw ersji — niezale
żnie od rozesłania zawiadomień intereso 
wanym — będą zamieszczone w „D zienni
ku Polskim " we Lwowie, jalko organie w y
chodzącym w  siedzibie instytucji.

Ogłoszenie niniejsze zamieszcza się trzy- 
kronie w  dziennikach:

„D ziennik Polski" we Lwowie,
„G azeta Lwowska" we Lwowie, 
„Ilustrow any K urjer Codzienny" w K ra

kowie,
,,Cizas“ w W arszawie.

D YREK CJA TOW ARZYSTW A KREDY
TOW EGO ZIEMSKIEGO

we Lwowie. 2556
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X I. IGRZYSKA OLIMPIJSKIE.
D iii startują: pif Ssane, s»iaślane i bokserzy

Dzisiejszy dzucń ma dla nas niezwykłą 
wagę. N a głównym stadionie olimpijskim 
piłkarze polscy walczyć będą w półfinale z i 
drużyną A ustrji. i

Dziś r u w ją  na inauguracyjny start wio- 1 
siarze. Regaty wioślarskie odbędą się na 
torzc w Grucnau. Z  osad polskich pierw* ; 
sza będzie startowała czwórka ze stera j- ; 
kiem w składzie: Zawadzki, Karm ccki. Ku* : 
rylow 'cz, Leporowski pod sterem W irszyl- ; 
ly. W  losowaniu Polska trafiła na silny i 
przedbieg. Startują bowiem wraz z naszą ! 
osadą Francja, U S A , Jugosław ia i Niemcy. , 
W cjśJfc  do miedzybiegów będzie już suk* ' 
cescm niclada. N ajgroźniejszym  z tej czwór ; 
ki jest zespól Niem iec (zwycięzca olimpja- . 
dy w Los A ngeles). W  następnej kolejce : 
idzie polska dwójka bez sternika: Borzu 
chowski i K obyliński. Tu los dl.r n-t^ycli 
wioślarzy by) bardziej szczęśliwy- W yloso
waliśmy -przedbieg mniej gjpźny. Startują 
osady: Brazylii, Szw ajcarji, Belgi- •; H nian* i

dji. N ajgroźniejszą osadą dla Polski jest 
B razylja. Startuje również V ercy w przed- 
biegu jedynek. Ma jako  przeciwników wio* 
śiarzy B razylji, HoLandji, Jugoslaw ji i F.- 
ston jj. Zwycięstwo V crcya w tej konkuren* 
ej i jest „murowane". W szyscy najgroźniej
si'p itcciw n icy  Y ereya startują w innych 
przcdbicgach. Przy dużem szczęściu (oba* 
W.1 o czwórkę ze sternikiem) wszystkie osa
dy polskie dostaną się do rmiędzybiegów.

Dziś startują pozatem bokserzy polscy. 
O dbyw ają się dalsze eliminacje.

Pozatem odbędzie się szereg imprez w 
których Polacy nie startują. W  gimnastyce 
odbędzie się finał w konkurencji panów. 
W  pływaniu -odbędą się przedbiegi na 400 
m. stylem dowolnym, międzybiegi I00 rn 
|)ań, finał sztafety 4x200 m. -panów, finał 
200 m. stylem dowolnym pań oraz szereg 
dalszych walk turnieju watcrpolow ego. W  
Łokciu i. koszykówce -odbędą się dalsze 
rozgrywki.

Oiii walczymy i  Austrią.
Berlin . I I .  8. W  poniedziałek zarzą* 

dzono pow tórzenie meczu piłkarskiego
A ustria -— Peru. wygranego przez Pe* 
ru po przrerurenin. Ust'-;’ c-no bow iem . 
że część publiczności południow o * a- 
m erykańskiej, baw iącej w Berlin??, 
wdarła się przed ukończeniem meczu 
na boisko  i poturbow ała śroukowegr: 
napastnika A u strji. K om itet technicz
ny ohm pjady uznał wobec tego, że 
mecz prow adzony był w nienorm al
nych w arunkach i nakazał pow tórze
nie meczu przy „ d r *  fach zamknię* 
tvch‘\.. bez publiczności. i'*dvni-2 w o* 
i-ecnośc: dziennikarzy i członków  o* 
lim pijskiego kom itetu.

Peru nie stawiło się jednak na p o
wtórny mecz z A ustrja. W o b ec czego 

I kom itet przyznał A u strji zwycięstwo 
j walkowerem.

I W  ten sposób A u strja  pokonana fa- 
| krycznie w -stosunklu 2:4 przez druży* 
j nę peruwiańską, wchodzi bez walki do 
| półfinału, w którym  spotka się z P ol- 
• ską. Jest to druga nieprzyjem na nie- 
! spodzianka turnieju  piłkarskiego, k tó - 
j ra w yw ołała wielkie poruszenie i nieś 
| sm ak zarówno wśród publiczności, jak  
| i dziennikarzy zagranicznych, obser* 
; w ujących tegoroczną olim pjadę.

Start polskie!! kolarzy na Olimpiadzie.
W  poniedziałek -o godz. S-cj rano rozpo* j 

cząl się szosowy bieg kolarski na dystansie •
100 kim. I

Na zgłoszonych 100 zawodników starte* j 
walo 78, w tej liczbie 4 Polaków , miano* i 
wiGic Kapi-ak, O lecki, Starzyński i Zichń- I 
ski.

N a metę wpadła cala grupa w liczbie 35 
zawodników. W  grupie tej znajdowali się 
wszyscy czterej Polacy. W szystkich 3.5 u- 
zyskalo wspólny czas 2 godz. 33 min. 5 sek.

Spośród -razem na metę wpadającej grupy 
sędziowie zdołali rozróżnić tylko pierw* 
szych 4-ch zawodników, przyczem na 
pierwszem miejscu sklasyfikow ano Francu* 
za Charpenticr, na drugicm zaś Francuza
I.zpcbie. Od 5*go miejsca poczynając, nic- 
sposób było sędziom skwalihikować zawo-- i

dników, w obec czego rozpoczęto natych* 
miast wywoływanie i dem onstrację filmu, 
który w ciągu godziny lub dwóch pozwoli 
zorientować się i sikwali filcować zawodnią 
ków naczelnej grupy.

O samym przebiegu wyścigu możemy, 
podać, że przez cały czas czołowa grupa 
trzymała się razem. B yły  wprawdzie próby 
ucieczki ze strony pojedynczych jeźdźców  
i małych grup, zawsze j-cdmaik po paru mi* 
rutach byli oni dopędzani. N a ostatnią 
prostą, wynoszącą 6 kim., na torzc Avus 
wpadła razem grupa 45 kolarzy i rozpo
częła morderczy finisz. Z  finiszu tego wy* 
szła zwycięsko, jak poprzednio podaliśm y, 
pełna -grupa 35 zawodników.

Zaw odnicy polscy przybyli na metę w 
doskonałej form ie i żałują, że w obawie 
ryzyka nic inicjow ali po drodze ucieczki.

Skandale i nieporządki w czasie biegu
kolarskiego.

Kanta? w  półfinale.
W  poniedziałek dokończony został ćwierć : 

finałowy mecz w indywidualnym turnieju I 
szpady, do którego zakw alifikował się jesz* i 
cze wczoraj jedyny zaw odnik polski Kan- | 
tor. i

W  swej grupie ćw ierćfinałow ej Polak i 
wywalczy! sobie 7 zwycięstw i pierwszą lo- j 
karę, kw alifikując sic do półfinałów . K an- I 
tor przegra! tylko do 2 zawodników, a mia 
mówicie clo Szweda Staffa, pokonał nato* 
miast MG ochr. Ragno, A nglika Kampfela, 
Szwajcara Juret. Duńczyka G ato , Duńczy* 
ka Christiana, Austriaka W ebera i Rumu* 
na ŁJiklcseu.

n a  :R v .  a j  - Ł T A C H  - - Z U P E Ł N A  K L Ę SK A
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POL P T r  A 
.05 I N Y Y Z T A l'ETA  P Ł Y W A C K A

.Z O iS T M A  Z D Y S K  W  A L IIT K O  W  A- 
N A

Berlm . i i .  8 .  W  prcedbiegach sztafe 
•towego biegi..- pływackiego nr. 4X 200  
m ir. stylem dowolnym Polacy starto
wali *■' składzie Bocheński. Szrajbm an 
Barysz i K a rlic z e k . Jak się okazuje, 
Polacy iiryskali czas 9:52,2 sek. Czas 
len pozw oliłby Polakom  zająć piąte 
m iejsce z?t A m eryką, W ęgram i, A nglją 
i p an ią , ale za przedwczesny start Kar 
liczka sztafeta została zdyskw alifiko
wana.

W Ł O C H Y  P O K O N A Ł Y  N O R W E G JĘ  2:1

M ecz N orw cgja— W iochy zakończy! się 
ostatecznie zwycięstwem drużyny włoskiej 
w stosunku 2:1. W łosi zdobyli bramkę z 
wypadu. Mimo znacznej przewagi N orw e
gów, nic udało ?m się wyrównać na dosko
nalą obronę W łochów .

PUN K TACJA IGRZYSK OLIMPIJSKICH  
(Z A  MEDALE).

Bo onegdaiszych zawodach olimpijskich 
punktacja państw (po doliczeniu punktów 
za sztukę) przedstawia się następująco (za 
z ło ty  medal — 3 pkt., za srebrny — 2 pkt., 
.za brom ow y — 1 p k t.) :

1) N iem cy — 109 pkt.
2 f U S A  -  62 pkt
3) Finlandia — 32 pkt.
X  W iochy — 31 piet.
5) Szw ecja — 27 pkt.
6) A ustrja — 26 pkt.
7) Anglia — 26 pkt.
S) Tapon-p. — 18 pkt.
9) Francja — 18 pkt.

10) W ęgry — 15 pkt.
11) Czechosłow acja — 13 pkt.
12) Holandia 11 pkt.
13) Polska — 10 pkt.
14) Egipt — 10 pkt.
15) Kanada — 10 .pkt.
16) Szwaicaria — 6 pkt.
17) Argentyna — 6 pkt.
1S) Estonia — 6 pkt.
19—21) Nowa Z ełandja, N orw cgja, Tur* 

-ej a po 3 pkt.
22—26) B elgia, Łotwa. A ustrja, M eksyk, 

Filip iny po 1 pkt.
Reszta n.iństw w liczbie 26 nic otrzymała 

żadnego medalu.

B erlin , 11. 8. (P A T .)  O rganizacja 
szosowego biegu kolarskiego przep.ro* 
wadzona była w yjątkow o nieporząd- 
nie i niedokładnie. Po raz pierwszy 
znakom ita organizacja olim pijska N ie
miec zawiodła. Poczynając od startu, 
co do którego szereg reprezezitacyj wy 
raża wiele wątpliwości, kończąc na me- I

cie, organizacja wykazała szereg skan
dali. Ja k  się okazuje, wszyscy nasi za* 
wodnicy przybyli na metę w czołowej 
grupie, w której — jak  już donosiłiś* 
my — sędziowie zdołali odróżnić za 
pomocą filmu 15 indywidualnych 
miejsc, a na 16-tem miejscu kw alifiko- 

1 wali 22 zawodników, wśród których

jednaki braku je O leckiego i K arpiaka.
Zarów no nasi przedstawiciele, jak  i za
wodnicy zagraniczni, którzy brali u- 
dział w biegu, zgodnie twierdzą, iż 
wszyscy Polacy jechali razem i razem 
przekroczyli metę. W obec tego w od- 
cyfrow aniu filmu musiała zaiść jakaś 
niedokładność i sędziowie odsunęli za
wodników.

Kierow nictw o drużyny polskiej nie 
składa w tej sprawie protestu ze wzglę 
dów kurtuazyjnych, jednakże we wto* 
.rek rano kierow nictw o zażąda od or* 
ganjizatorów przejrzenia filmu celem 
ponow nego sprawdzenia wyników. 
Sprawa ta jest dla nas o tyle ważna, 
iż organizatorzy i sędziowie biegów 
nie zamierzają przeprowadzić dalszej 
kw alifikacji powyżej 16*go wspólnego 
m iejsca, ani też drużynowego powyżej 
5-go miejsca. Ponieważ wszyscy Pola
cy jednocześnie wpadli na metę, prze
to w kw alifikacji drużynowej mamy 
prawo spodziewać się conajm niej 6-go 
m iejsca.

Pierw sze sukcesy b okserów .
Berlin . 11. 8. W  poniedziałek — ja k  

już podaliśm y — rozpoczął się turniej 
bokserski. Pierw szego dnia rozegra* 
no walki elim inacyjne w wadze mu* 
szej, koguciej i półśredniej.

W  wadze muszej Sobkow iak wy* 
warł ogromne wrażenie, b ijąc w dru
giej rundzie przez k . o. A u stralijczyka 
C oopera. P o  pierwszej rundzie, k tóra 
była w yrów nana, Sobkow iak  znalazł 
lukę w gardzie przeciwnika i silnym  
ciosem zw alił go z nóg, poczem Au= 
slraiijczyk został wyłączony przez sę* 
dziego.

N adm ienić należy, że by ł to pierw* 
S 2 y  i jedyny w tym dniu nokaut w tur 
niej u olim pijskim .

W  w'adze koguciej C zortek  wypun* 
ki owal Francuza Bonneta, m ając zna* 
czną przewagę we w szystkich trzech 
starciach, dem onstrując wyższość za* 
rów no techniczną, ja k  i taktyczną.

W  wadze półśredniej P isarski prze* 
grał na punkty do A u stralijczyka C o 
oka. P olak  w alczył anem icznie. W  pier
wszej rundzie trzym ał sie dobrze, w 
drugiej i trzeciej jednak znacznie ustę* 
pował przeciwnikow i.

D ziś we w torek rozegrane zostaną 
dalsze w alki, przyczem zaw odnicy na* 
si wałczyć będą z następującym i prze* 
ciw nikam i: Polus z W aldeckiem  (Pe* 
ru ), K ajnar z A g otti (F ra n c ja ), C hinłe 
lew ski ze znanym  w W arszaw ie B el* 
giem Schryver, wreszcie P iła t z S e a r -  
sem (U ru g w aj).

POLSCY KOSZYKARZE POKONALI 
ŁOTWĘ.

W  poniedziałek w trzecim i ostatnim 
dn.iu rozgrywek elim inacyjnych w koszy* 

| kówce drużyna polska spotkała się z Ł c* 
twą ii po zaciętej walce zwyciężyła w sto* 
suniku 28:23 (14 12). W obec rtego polska 
drużyna 'zakwalifikowała się do grupy fi
nałow ej, która składa się z 12-tu drużyn. 
W  grupie tej rozgrywki odbyw ać się będą 
sysremem puharowym, to znaczy, że każda 
porażka pow oduje elim inację z dalszej gry. 
E'ziś wałczymy z Brazyłją .

WOJCIECH BARANOWSKI 108 (

JESIENNE SŁOŃCE.
(F o w ia tć .)

(Cląc cbksy).
Jed nak  maże to zbędne strapienia. M oże wla* 1 

śmie w tym liście przeklętym  była w iadom ość, prze- i 
ryw ająca raz na .zawsze ów romans nieznany, i dla- j 
tego Z osia tak silnie ją  odczuła. M usiało to  w nią 
uderzyć ja k  piorun. I k to  wie, jak ie  tego będą dal
sze skutki. N iechże B óg  broni, żeby m iało ją  to 
złamać i zniszczyć. Niechże już lepiej z dw ojga złe* 
go okaże się, że owo „szczęście" sw oje, jak- je  ro* 
zumie, jeszcze odzyskać może... Słodką m iał duszę 
zacny pan Eustachy i nie pragnął budow ać nic na ! 
cudzem cierpieniu, szczególniej na cierpieniu tej 1 
dziewczyny kochanej, dla której dałby sobie krwi ; 
utoczyć. W ięc tem bardziej nerwow o oczekiw ał dal- 1 
szego rozw oju wy padków', co oczywiście przyjść ; 
muszą. i

— N ie przejm uj się tem zanadto, Eustachy — | 
strofow ał go doktor M inkiew icz. — W iem , że n a j- j 
gorsza niewiadom ość. A le zobaczysz, iż w szystko j 
w yklaruje się w krótce.

— Jakiże to się ma stać9
— Tego .nie wiem, pewien jestem  jednakże, że 1 

to  dopiero początek ja k ie jś  h istorji z k tórą jeszcze 
się sporo nabiedaisz.

— T o  m niejsza. B y le ona przyszła do siebie i że* 
bym  m ógł zobaczyć znów  je j uśmiech wesoły.

— N ie spotkałem bardziej nieuleczalnego altru
isty — żartował doktÓT.

W łaśnie gawędzili .któregoś dnia w ten sposób, 
gdy przyniesiono telegram, zaadresowany do Zosi. j 
C o  było rob ić z n im ? O tw orzyć?...

— Ja  je j tajem nic nie oiekawy — ośw iadczył ka- ; 
tegorycznie W ojn icz .

— A le ja  tbecnie poznać je  muszę wprzód, — 
zanim dam ową depeszę chorej. B o  odpowiadam za 
je j zdrowie i życie. Jeśli to jest jakaś zła w ieść, u kry
jem y ją przed panną, jeśli dobra — postąpim y za* 
leżnie od je j treści. i

Telegram  został więc otwarty. Brzm iał k ró tk o : i
„Adam  lepiej. Przewozimy go do Kraklowa, 

lecznica Gw iazdom  orskiego. Ja  będę m ieszkał w Sa* 
skim. W k ró tce  napiszę. Amkwicz".

— M asz babo placek — w ykrzyknął prawie 
uc eszony W ojn icz . Ta wiadomość, o ile się znam 
na tem, pomoże więcej od w szystkich twoich recept.

— M ożliw e — odparł powściągliwie lekarz. — 
A le i radość stosow ać trzeba w bardzo oględnych 
dawkach. N ie możesz przecie w ypalić je j  treści de
peszy tej jak  .z pistoletu. M usisz wziąć się do tego 
ostrożnie.

W  rezultacie te j rady, niepom ny na bankructw o 
swoich w łasnych nadziei, pan Eustachy, zapow ie
dziawszy wprzód przyjście swe przez W ołejklow ą, 
wszedł z pewną tremą do p ok o ju  Zosi i w brew  do* 
tychczasowemu zw yczajow i zagadnął ją  po k ilku 
słowach pow itania:

— Powiedz mi Zosiu, czy nie chciałabyś gdzieś 
napisać, lub zatelegrafow ać. C zy  n ie  pragniesz ja 
kichś skądkolwiiek w iadom ości?

— M oże, ale o,ne pow inny przyjść same — 
brzm iała odpowiedź bardzo cioha, jed nak  spokojna 
i Iwyraźna. j

— A  czy spodziewasz się dobrych now in czy 
złych?

—Ja k  Bóg da, w ujaszku.
J 1 —  N o to  już B óg  dał dobre... M asz, czytaj — 

nie w ytrzym ał dłużej pan Eustachy i podsunął je j 
otwarty telegram przed oczy.

W patryw ała się długo w naklejony pasek z lite
rami, jakfby nie m ogąc zrozumieć ich znaczę, la. 
W reszcie spojrzała z wyrazem  wdzięczności w stro 
nę, gdzie w isiał -obraz M atk i Boskiei O strobram * 
skiej na ścianie, g łęboko westchnęła i zalała się łza*- 
mi. A le by ły  to  łzy  radości.

N azajutrz Zosia już w yryw ała się z łóżka. Z a 
częła interesować się w szystkiem  i nasłuchiwać, czy 
aby nie nadchodzi listonosz. G dy po kilku dniach 
przyszedł zapow iedziany list A nkw icza, d októr 
M inkiew icz pozw olił je j wręczyć.

— Ten list ostatecznie przyw róci je j  energję — 
tw ierdził — ale, co dalej z tego w yniknie, to  już nie 
m oja rzecz. O d tego jest mama i w ujaszek. N iech 
się martwią, ja  bo  umywam ręce. Z  temi sprawami 
medycyna nie ma już nic w spólnego.

— T o  najtru d niejsze chcesz pozostaw ić m nie 
samemu — oburzał się n ib y  to  pan Eustachy.

— A  no, jakieś sobie posłał, tak  się wyśpisz. B ę 
d z ie sz  miał istotnie z tem niem ało kramu, a może 
i zmartwienia.

— G orszym  rzeczom dawałem radę... W ydani 
dziewczynę .zamąż i koniec — żartow ał nieszczerze 
W ojn icz . — Baba z wozu, koniom  lżej.

— T a k  koniom ... ale nie starym  osłom  — m iał 
ochotę zauważyć wesoło dom yślny z zawodu i nieco 
złośliw y z natury kolega. A le ugryzł się w  język. B o  
i pocóż ,z człow ieka żartow ać, gdy i tak  m a za 
sw oje. cc. d.
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„ZŁOTE KOSZULE" PRZYGOTOW UJĄ  
ZAM ACH STANU.

Meksyk. 11 VIII. (P A T .) Panuje tu prze* 
konanie, że pod wpływem wypadków  w 
Hiszjpanjii faszystowska organizacja „Z ło 
tych koszul" przygotow uje zamach stanu. 
W  czasie rewizji w lokalu tej organizacji 
znaleziono listę składek, złożonych przez 
przedstawicieli przem ysłow ców  zagraniczti 
nych. Zamach m iałby być w ykonany w 
końcu sierpnia. W  przew idyw aniu wyda
rzeń organizują się oddziały milicji rob o
tniczej. D o oddziałów tych ju ż wstąpili ro* 
botnicy ze związków drukarzy, kolejarzy, 
nauczyciele i  robotnicy transportow cy. — 
Mówi się o możliwości wybuchu strajku 
powszechnego w dn. 15 bm. Generalna 
konfederacja pracy chce nadać temu straj* 
kowi charakter dem onstracji przeciw za
miarom „Złotych koszul".

ZAM ACH NA ZYC IE MIN. W OJNY.
Tokio. 11 VIII. (P A T .) Dziś aresztowany 

został 25*letni M inoru Kuroda pod zarzu
tem przygotowywania zamachu na życie 
ministra w ojny gen. Terauczi i byłego ge* 
rerał-gubernatora Korei gen. Ugaki. Aresz* 
towania dokonała policja w mieście Kuru- 
me na wyspie Kiu-siu. Spiskow iec zeznał, 
ze zamierzał przybyć do Tokio  z 30 lista* 
mi polecającem i do różnych o só b  i na za* 
sadzie tych poleceń dostać się do gmachu 
sztabu, gdzie dokonałby zamachu z porno* 
są sztyletu. Zamachowiec jest wychowań- 
cem szkoły pryw atnej, prowadzonej przez 
doktora Szumei Okawa, jednego z przy
wódców ta jnej organizacji. Kuroda zeznał, 
ze zamiar swój powziął w obec oburzenia, 
jakie wywołało w nim rozporządzenie gen. 
Terauczi o translokacji 3.000 oficerów . Z a
machowiec sądził, że na tę decyzję wply* 
nął m. in. gen. Ugaki.

POŻARY LASÓW W  AMERYCE.
Nowy Jork. 11. 8. (P A T .)  Panujące 

w Stanach Zjed noczonych  upały wy
w ołały pożary lasów,  w k tórych dwie 
osoby poniosły  śmierć,  a ki lkadziesiąt  
ciężkie obrażenia.  W  s ta n a ch  W o y -  
ming, Minnescota .  Michigan,  Idaho i 
K alifonia wyrządzone  przez upajy stra 
ty  przekraczają ki lkadziesiąt  mi l jonów 
dolarów.

OBNIŻKA CEN BEN ZYN Y.
W arszaw a. 11 sierpnia. (P . A . T .)  

Z  dniem dzisiejszym  wchodzi w życie 
obniżka cen benzyny w sprzedaży des 
tałicznej. O bniżka w ynosi 10 gr. na 
litrze, na co składa się 5 gr. obniżka 
podatku konsum cyjnego i 5 gr. obniż
ka ceny przem ysłowej.

N ow a cena benzyny w ynosić będzie 
60 gr. za litr, zaś mieszanki benzyno
wej, k tóra dotychczas w ynosiła 68 gr., 
w ynosić będzie 58 gr.

P r o g r a m  r s d j o w y .

Środa, 12 sierpnia.
Lwów. Godz. 6 .30 : A ud ycja poranna.

11.57: Sygnał czasu. 12.03: Pogadanka spor 
towa. 12.13: D ziennik południow y. 12.23: 
M uzyka lekka. 14.30: K oncert życzeń. 15.30 
W iad. gosp. 15.45: W esoła audycja dla
dzieci. 16.15: K oncert solistów. 17: K o n 
cert. 17.50: Feljeton . 18.05: R ecital forte* 
pianowy. 18.25: Odczyt. 18.40: Pogadanka 
reklam ow a K K O . 18.50: Pogadanka aktual* 
na. 19: O brazek muzyczny. 20: Płyty. 20.30 
W ędrów ka m ikrofonu po prow incji. 20.45: 
Dziennik wieczorny. . 21: A ud ycja  chopi* 
nowska. 21.30: Piosenki i m elodje nastro
jow e. 22: W iadom ości olim pijskie. 22.35: 
Płyty.

Giełda z  dn;a 11 sierpnia.
W ARSZAW A -  GIEŁDA PIENIĘŻNA.

Deiwizy: B elg ja  89.60, B erlin  213.98, H o- 
landja 361, Kopenhaga 119.44, Londyn 
26.70, N ow y Jo rk  5.31 i trzy ósme, kabel 
5.31 i pięć ósmych, O slo 134.48, Paryż 35, 
Praga 21.96, Sztokholm  137.65, Szw ajcarja 
173.30, W iochy 42. Papiery państwowe: 3
prc. inwest. 63 i pół, 5 prc. konwers. 46, 
6  prc. dolar. 61, 7 prc. sfabiliz. 47 i trzy
czwarte. Akcje: Bank Polski 97, Lilpop 12 
i trzy czwarte, Starachow ice 33.

BUCZA CZ NIEMA KSIĄG GRUNTO
W YCH .

Cały buczacki re jon  sądowy niema do* 
tychczas ksiąg gruntowych, które podczas 
w ojny światowej uległy zniszczeniu i nie 
zostały zrekonstruowane. B rak  ksiąg grun
towych stanowi dla całego rejonu, a w 
szczególności dla Buczacza wielką niedo* 
godność, ponieważ w łaściciele nieruchomo* 
ści nie mogą uzyskać długoterminowych 
pożyczek, co znów skolei odbija się u je
mnie na ruchu budowlanym. Gmina bucza
cka czyniła już niejednokrotnie starania o 
r konstrukcję ksiąg gruntowych, ja k  do* 
tychczas jednak bez rezultatu.

„Dar Pomorza" w Kilonji.
Gdynia. 11. 8. (P A T .)  Statek  szkolny 

m arynarki handlow ej „D ar Pom orza", 
k tóry w yjechał w kilkutygodniow ą 
podróż ćwiczebną z uczniami szkoły 
m orskiej, zawinął, jak  wiadomo, do 
K ilon ji, gdzie odbywa się obecnie oiim 
pjada żeglarska.

„D ar Pom orza" przyjęty  został w 
K ilon ji bardzo serdecznie. Przy w ej
ściu do portu witały go niem ieckie 
statki, w ojenne wzniesieniem na masz; 
bandery polski ej i odegraniem so lsk ie 
go H ym nu N arodow ego. Następnie 
dyrektor Państw . Szkoły  M orskiej k o 
m andor K osianow ski, kapitan statku 
M aciejew icz oraz delegacja załogi po* 
dejm ow ani byli przez nadburmisirzr. 
K ilon ji N ehrensa w recepcy jnej sali ra

tusza śniadaniem, w czasie którego 
przemawiał burm istrz Behrens. dając 
wyraz radości, iż K ilon ja  po raz pierw 
szy gości polski statek szkolny. N a 
przemówienie p. Behrensa odpow ie
dział dziękując dyr. Kosianow ski,

W  sobotę 8 bm. delegacja uczniów 
szkoły m orskiej z dyr. Kosianow skim  
i kpt. M aciejew iczem  na czele złożyła 
wieniec na grobie N ieznanego Ż ołnie
rza. W  uroczystości tej uczestniczył u- 
staw iony przy grobie N ieznanego Żoł* 
nierza oddział S. A., a w chwili skła* 
dania wieńca orkiestra odegrała hym* 
ny narodowe polski i niem iecki.

Prasa k ilońska szeroko omawia wi
zytę polskiego statku szkolnego.

N a ostatniej sesji M agistratu, ja k  już 
o tern donosiliśm y, nadano szeregowi 
now opow stałych ulic nazwy lub też 
zm ieniono dotychczasow e nazwy ulic.

O to niektóre z tych ulic: nazwiskiem 
M ajora Idzikow skiego nazwano ulicę 
od ul. Janow skiej do M ie jsk ie j, imie* 
niem Jan a Sas*Zubrzyckiego zam iano
wano ulicę Boczną od D rogi Lubień
skiej, nazwę ul. Ju rk a Bitschm ana o- 
trzym ala ul. od Toporow ej do O brony 
D w orca. D alej powstały nowe ulice: 
H angarow a od ul. Szerokiej ku po
łudniow i na Lewandówce, Radzymiń* 
ska od ul. G ródeckie j do Sygniów ki, 
ul. Cudnow ska od ul. G ród eck ie j do 
G łów nej, H reczana od ul. G ródeckiej 
ku północy, Łowczówek od D rogi Lu
bieńskiej ku północy, Pułk. M arcelego 
Śniadow skiego od D rogi Kulparkow* 
sk ie j ku północy, Por. Tana W ilusza 
od D rogi K ulparkow skiej ku północy, 
W ładysław a G ubrynow icza od ul. Kró 
lew skiej do O grodnickiej na Zam ar- 
stynow ie, Bolesław a Lim anow skiego

od ul. Żółkiew skiej do zakrętu ul. Ku* 
szewicza, Por. Steinhausa od ul. S ło 
necznej do Peltew nej, A ntosia Petry- 
kiewicza (Z niesienie), K ardynała I Io -  
zjusza od ul. Św. Floriana do ul. W nie 
bow stąpienia, Tadeusza W yrw y*Fur- 
galskiego od ul. Ż ółkiew skiej do Zam* 
kow ej, Jana G alla od ul. Piaskow ej do 
Rewakiowicza, Prof. Józefa  H ilarow i- 
cza od toru kolejow ego do ul. W o* 
tyw nej. U licę C łow ą przem ianowano 
na ui. Frez. Józefa  N eum ana. R ów no
ległą do ul. S try jsk ie j nazwano ul. 
G enerała Tadeusza Rozw adow skiego. 
Część ul. Sierpow ej i Torosiew icza na
zwano ul. Sanisław a A lexandrow icza. 
Boczną ui. Persenków ki nazwano ul. 
Por. Józefa M azanow skiego, a boczną 
R adeckiej — H ipolita Śliw ińskiego, 
boczną ul. Kochanow skiego — Kpt. 
Ludw ika Kopcia, ul. od G ród eckie j do 
Lw ow skich D zieci — M jr. Tatar-T rze- 
śniow skiego, boczna ul. N abielaka i 
Issakow icza — M jr. A lb ina Fleszara.

Ceny artykułów pierwszej p o trze p .
K ontrolorzy targowi z pl. Św. T eo 

dora, U n ji Brzeskiej i R ynku zanoto
wali w dniach od 3 do 8 bm. następu
jące ceny artykułów  pierwszej potrze
by : chleb 65 prc. — 26 gr., chleb żytni 
ciemny 95 prc. — 20 gr., chleb pszenno 
żytni — 32 gr., bułki pszenne — 3 i pół 
gr., mąka pszenna 55 prc. — 36 gr., 
mąka żytnia 65 prc. — 24 gr., m leko 
niezbierane 18 gr., masło deserowe

2.70 zł., masło kuchenn e2.50 zł., ja ja  
świeże 5 i pół gr., mięso wolowe 1 zl., 
mięso wieprzowe 1.35 zł., kiełbasa 
zwyczajna 1.70 zi., słonina świeża 1.65 
zł., smalec 2.10 zł., mięso cielęce przed* 
nie 1.2.0 zl., tylne 1.35 zł., sadło 1.75 zł., 
ziemniaki 6 i pół gr. Zaznaczyć należy, 
że nie są to ceny sztywne i na n iektó
rych targow iskach ceny jd ą  raczej ku 
zniżce.

Raid samochodowo-motocyklowy 
na Huculszczyzna.

W iadom ość u nowym raidzie Klubu M o* 
torow ego Z S. wywołała żywe zaintereso
wanie w świeoie motorzystów  lwowskich. 
N apłynęło ju ż  wiele zgłoszeń automobdll- 
stów i m otocyklistów , zarów no tych, k tó
rzy ju ż nie jeden raid m ają poza sobą, jak 
również zupelnyoh now icjuszy.

Trasa raiidu przebiega przez trzy woje* 
wództwa i tw orzy pętlicę. Stąd' też raid 
zowie się pętlicowym . Punktem węzłowym 
jest Stanisławów, pozatem wciąż jedzie się 
nowemi drogami. Szybkość zależna jest .od i 
stanu drogi. N a dobrej drodze j.ak np. do 
Przemyślan, lub do Kosowa będzie można 
jechać setką i więcej km/godz., na dziura* 
wych odcinkach obow iązują szybkości od j 
23 do 30 km, godz.

Raid wyruszy ze Lwowa w piątek o go* 
dżinie 12 w południe i wieczorem dotrze 
do D elatyna, gdzie zanocuje. N azajutrz ra
no uczestnicy raidu zwiedzą Jarem cze, 
W orochtę, Żabie, zanocują w Kosow ie, a w 
niedzielę, jednym  ciągiem, przez K ołom yję, 
Stanisławów i Stryj wrócą do Lwowa na 
metę przed. Uniwersytetem 1K. Trasa nie 
jest zbyt trudna i mierzy tylko 566 km.

N ajpow ażniejsze firmy naftowe we Lwo
wie ofiarow ały dla uczestników pewne i lo 
ści benzyny. M alow nicze okolice górskie 
oraz walka o  palmę pierwszeństwa dadzą 
wiele emocji i doświadczenia.

Zgłoszenia przyjm uje Klub M ot. Z S., ul. 
Niemcewicza 48 tylko do czwartku 13 bm.

4.121 zamachów samobójczych 
w ciągu roku.

W edług oficjalnych statystyk, w ciągu 
roku ubiegłego targnęło się na życie w ca
łej Polsce ogółem 4.121 osób, w tem 2.168 
mężczyzn, o raz 1.653 kobiet. Z  tej liczby 
zamachów sam obójczych 2.612 zakończyło 
się wynikiem śmiertelnym. Uw zględniając 
ogólną liczbę mieszkańców, dojdziemy do 
wniosku, że na 100.000 osób około  12 tar* 
gnęlo się na swe życie w roku ubiegłym, z 
tego zaś blisko 8 osób z  wynikiem śmier* 
telnym.

N ajw iększa stosunkowo liczba zamachów 
sam obójczych przypada na województwa 
zachodnie, mianowicie na 100.000 miesz
kańców  14,9 sam obójstw  (10,8 śmiertel
nych).

Jeżeli idzie o śm iertelność zamachów sa* 
m obójczych, u mężczyzn jest ona znacznie 
większa, niż u kobiet; mianowicie na każ
dych 100 mężczyzn, którzy popełnili za*

mach sam obójczy w roku ubiegłym, umarło 
73, na każde 100 kobiet zaś — 48. Mniej,, 
sza stosunkowo liczba śmiertelnych samo
bójstw  u kobiet da sic wytłumaczyć prze- 
dewszystkiem tern, że kobiety, popełniając 
zamach sam obójczy, w znacznej części wy* 
padków używają środków mniej niebezpie
cznych niż mężczyźni.

Ciekawie przedstawiają się dane, doty* 
czącc wieku sam obójców . O tóż największa 
liczba sam obójstw  w roku ubiegłym przy* 
p ad a.n a  kobiety w wieku od 20 do 24 lat, 
mianowicie 345 zamachów sam obójczych, 
oraz na mężczyzn w wieku od 25 do 29 lat, 
mianowicie 492 zamachów. N ajw ięcej za
tem sam obójców  przypada na wiek od 20 
do 30 lat. Następnie ze wzrostem wieku 
daje się zaobserwować systematyczny spa
dek liczby samobójstw.

Nowe nazwy ulic we Lwowie.

DALSZY WZROST WKŁADÓW  
OSZCZĘDNOŚCIOW YCH W PKO.

W  miesiącu lipcu stan wkładów oszczę
dnościowych w PK O . zwiększy! się o 
5.758.942 zł., osiągając ma dzień 31 Lipca 
1936 r. sumę zł. 650.633.223 zł.

Jednooześnie ze wzrostem wkładów osz*. 
czędnościowych zwiększyła się w tym cza
sie i liczba oszczędzających. W  ciągu lipca 
PK O . wydała 41.287 now ych książeczek 
oszczędnościow ych, osiągając na dzień 3.1 
lipca 1936 ogólną ilość 2.139.443 czynnych 
książeczek.

PIUM DESIDERIUM.
Od poniedziałku weszła w życie obniżka 

ceny benzyny. M iejm y nadzieję, że przy* 
czyni się to do rozw oju m otoryzacji w P o l
sce.

M oże nareszcie aerodynamiczne auta wy* 
prą z naszych dróg aero-dychawicznc szka* 
py-

Ogłoszenia urzi
LIC YTA C JE

I. Km. 758/36. Obwieszczenie 0 licytacji 
nieruchom ości. Kom ornik Sądu grodzkiego 
w Sanoku, rewiru I. Jó zef Hulewicz, ma
jący kancelarję w Sanoku przy ul. Kazi* 
mierzą W . 10 na podstawie art. 676 ,i 679 
kpc. podaje do publicznej wiadomości, że 
dnia 30-go września 1936 o godzinie 1 l*tc j 
w Sądzie grodzkim w Sanoku, w sali p o 
siedzeń N r. 33 w parterze na wniosek wie* 
rzycielki Kom unalnej Kasy Oszczędności 
król. woln. in. Sanoka w Sanoku odbędzie 
się sprzedaż w drodze publicznego prze
targu, należącej do dlużniczki M arji z Pa* 
liców Konkiew iczow cj, realności ob j. w hi. 
2568 ks. gr. gin. kat. Odrzechow a. Realność 
ta położona w O drzechow ej obejm uje je* 
clną parcelę budowlaną oraz 45 parcel grun 
to wych, rozm ieszczonych w różnych ni
wach, jak o  ogrody, role, laki i pastwiska, 
łącznego obszaru 3 ha. 11 ar. 72 m kw. tj. 
5 morgów 666 sążni kw. Na parceli budo
wlanej je s t dom drewniany, kryty słomą, 
w dobrymi stanie, obejm u jący pod jednym  
dachem 2 izby mieszkalne, sień, kom orę, 
stajnię i boisko. Jak o  przynależność należy 
ustęp, studnia, gnojow nia, drewutnia, plot 
sztachetowy. W  ogrodzie rosną drzewa o* 
wooowe. Realność ta została oszacowana 
na sumę 6.397 zl. 13 gr., cena zaś w yw oła
nia stanowi 3/4 części sumy oszacow ania tj- 
4.797 zł. 85 gr. Przystępujący do przetargu 
obow iązany jest złożyć rękojm ię w wyso* 
kości 1/10 cz. sumy oszacow. tj. 639 zl. 71 gr 
Rękojm ię należy złożyć w gotowiźnie albo 
w takich papierach wartościowych bądź 
książeczkach wkładkowych instytucyj, w 
k tó r y c h  Wolno umieszczać fund. osób m ało* 
letnich. Papiery wart. przyjęte będą w war
tości 3/4 cz. ceny giełdow ej. Przy licytacji 
będą zachowane ustawowe warunki licy
tacyjne, o ile dodatkowem publicz* 
nem obwieszczeniem nie będą podane do 
wiadomości warunki odmienne. Prawa osób 
trzecich nie będą przeszkodą do licytacji 
i przysądzenia w łasności na rzecz nabyw 
cy bez zastrzeżeń, jeżeli o so b y  te przed 
rozpoczęciem przetargu nie złożą dowodu, 
że wniosły powództwo o zwolnienie nie
ruchomości lub je j części od egzekucji 
i że uzyskały postanow ienie właściwego są
du, nakazujące zawieszenie egzekucji. — 
W  ciągu ostatnich 2 tygodni przed licyta
cją w olno oglądać nieruchom ość w dni 
powszednie od godziny 8-ej do 18-ej, akta 
zaś postępow ania egzekucyjnego można 
przeglądać w Sądzie grodzkim w Sanoku. 

K om ornik /Sądu G rodzkiego Rewiru I. 
Sanok, 7 sierpnia 1936. 2594K

Kim. 1004/34. Sprawa egzek. Jana Lesz* 
czyńskiego .przeaiw Marjanowti Truskola- 
sikiemiu pito. 1473 zł. zpm. Obwieszczenie. 
Kom ornik Sądu grodzkiego w Tłustem  u- 
rzędujący w Tlustem  w gmachu tut. Sądu 
biuro N r. 12 ma zasadzie art. 602 kpc. za* 
wiadamia, że w dniu 1 września 1936 o go
dzinie 8 rano w Chartanow cach odbędzie 
się publiczna sprzedaż ruchom ości, a mia* 
no widie 3 jałów ki, 3 byczki, 2 klacze wy* 
jazdow e, 1 wózek w yjazdow y z budą, 2 
wózki wyjazdowe, 6  foteli ;i kanapa, 1 ka
napa, 1 szafa jasionow a, 1 szafa z oszkloną 
gablotką na akta, oszacowanych na łączną 
kwotę 2650 zl., które można oglądać w 
dniu licytacji w miejscu sprzedaży w czasie 
wyżej oznaczonym.

Kom ornik Sądu Grodzkiego.
Tłuste, 10 sierpnia 1936. 2595K

Km. 660/36. Obwieszczenie o licytacji 
ruchom ości. Kom ornik Sądu grodzkiego w 
Sokalu Bolesław  D yoniziak, miający kan* 
celarję w Sokalu, ul. Kościuszki Nr. 83 na 
podstawie art. 602 kpc. podaje do publicz* 
nej wiadomości, że dnia 26 sierpnia 1936 
o godz: 12 w Leszczatowie odbędzie się 
l-sza licytacja ruchom ości, należących do 
dłużnika M ozesa Engla, składających się ze 
sterty pszenicy, oszacowanych na łączną 
sumę zł. 1800. Ruchom ości można oglądać 
w dniu licytacji w miejscu i  czasie wyżej 
oznaczonym.

K om ornik Sądu Grodzkiego.
Sokal, 8 sierpnia 1936. 2593K

OGŁOSZENIA PRYW ATNE.

UNIEW AŻNIAM  zgubioną książkę w oj
skowa P K U . Lwów, Jarosiewiicz W łady
sław. ‘ 2592
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